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Sejm w sprawie mate' pletówA nasi komuniści 
nie ciica zrozumieć
Szef rządu a zarazem minister spr. 

zagranicznych Belgii, p. Spaak, jest z 
przekonań osobistych i długoletniej 
przynależności partyjnej — socjalistą. 
Jednak p. Spaak tym właśnie różni się 
od — tak dobrze nam zresztą znanego 
— typu polityka socjalistycznego, że 
nie ugrzązł w doktrynerstwie, nie oglą
da otaczającej go rzeczywistości tylko 
z punktu w idzenia zasad marksizmu. 
Wręcz przeciwnie: umie odgrodzić się 
od doktryny socjalistycznej w imię 
racji stanu i realnych potrzeb swego 
państwa i narodu.

Ostatnio właśnie premier Spaak 
wypowiedział się na temat kierunku 
zarówno polityki zewnętrznej, jak i 
wewnętrznej Belgii. I trzeba, by po 
gląd tego męża stanu, czołowej postaci 
w państwie, dotarł do świadomościB 
również i naszych wyznawców socja-g 
lizmu. Właśnie jako przykład tej ewo-B^ 
lucji. którą socjalista — Spaak prze
był. a od której jeszcze nasi działacze 
i przywódcy socjalistyczni sa bardzo™- . . , ,
d deko " ■prac w okresie przednówek czy zmw

Otóż premier Spaak ustala dla poli-l-?®?* szczególnie ucią-

tvk, zagrani.znej swego państwa naJg,we’ a przeprowadzenie tych prac w 
stępujące linie kierunkowe' i1’ 14 c,luach nie Jest P^'vaz.me

ro pierwsze — trzymać się zdała od« r i i j • i •
y n Interpelant stwierdza, ze wysuwa-;

nie powyższych nakazów jest sprzecz- ’ .■ - 
ne z zasadami praworządności, obniża Śródziemnego, 
poczucie praw, podrywa . ।
władz administracyjnych, wydających wiem czerwoni, którym groziło całkowi
te nakazy, i zaognia stosunki między d6 otoczenie opuścili je sami.
tymi władzami a ludnością. | J „„ *

Drugi interpelant zapytuje się, czy bytkowych gmachów, nie ostrzeliwał z 
znany jest ministrowi wypadek, że roU dział Nulles, lecz otoczył je. Nie na wie

bi wrażenie nie bardzo korzystne. Ma
lowane są nawet żywopłoty wskutek 
zbvinej gorliwości władz lokalnych.

Interpelant zapytuje, jakich śród-

WARSZAWA. Do laski marszał- , w anie na jeden kolor przypomina Ko
kowskiej zgłoszone zostały na środo-j szary z czasów zaborczych i sprzeci
wem posiedzeniu sejmu {lwie intcrpela 
cje, dotyczące malowania płotów i po
rządków w miastach, osiedlach i na 
wsi.

Interpelację zgłosił poseł Parnow
ski, wskazując na to, iż od dnia poja
wienia się okólnika ludność niepok. - 
jona jest wdzytami komisji budowla
nych oraz najróżniejszych urzędników 
od starosty do policjanta w łącznie.

Władze domagają się pomalowania 
lub bielenia płotów, usuwania starych 
i stawiania w ich miejsce nowych. Da
lej stawiane są żądania natychmiasto
wego remontu budynków itd. Są sta
wiane wnioski o rozbiórce budynków, 
które są stare ale jeszcze zdatne do u- 
żytku. Zarządzenia takie wydawane 
często bezmyślnie narażają społeczeń 
stwo na w ielkie szkody materialne.

' W konkluzji interpelant podnosi, 
lżę sprawę utrzymania porządku bu- 
Idynków <i ogrodzeń normują przepisy

via się zasadom estetyki. Płoty nie na-

stanowiace malowniczą i
■. |ków zamierza użyć minister celem za- 

wapnem. co ro j pobieżenia szkodliwym objawom.

Wstrzymanie prac porządkowych
Jak gdyby w odpow iedzi na po- kowaniu osiedli, polecam na okres pil- 

wyźsze interpelacje oraz głosy kryty- nych robót w polu pozwolić wstrzy- 
czne prasv min. spraw wewnętrznych mać prace porządkowe: 
gen. Skladkowski wystosował w środę a) we wsiach i osadach.
następujący okólnik: jb) w miasteczkach ocharkterze rolni-

..Do Panów Wojewodów"
„Wobec wykonania przez ludność

czym.
..Prace te mają być wykonane w

Hlouie btirbarztjtisiuo czeruoni/ch 

W opuszczonym Nulles 
zburzyli piekne gmachy i kościoły

PARYŻ. Kolumny gen. Aranda zdo- miejscowości oraz obeszli góry Espadan. 
nie powyższych nakazów jest sprzecz-; byty miasto Nulles na wybrzeżu Morza które miały stanowić główną zaporę dla 

1 J - - 1 - - 1 ------ Wkroczenie powstań- marszu powstańców na óagunt,

autorytą c°w do_N’'lle} Wgórach tych oddziały gen. Gracia
Valinos przeprowadzają akcję oczyszcza 
nia terytorium z wojsk czerwonych.

Gen. Aranda nie chcąc niszczyć za- ' x .
Powstańcy znajdują się obecnie w 

i odległości 18 km. od Saguntu i 10 km od 
nik Libioda w Sławkowie pod Trze me- ito jednak przydało,’gdyżkzerko- Źranicy prowincji Walencja.
sznem starał się o zmianę decyzji władz • nnn<I7r,a;ar Nullpc wvsadzili w no-cnmxt’iTi łupuoini o I/we o )) i n o rirl r\ Fxr . ni, opuszczając iNuiies, wysaazui w po-

wszelkich sporów ideologicznych, na
tomiast zapewniać sobie tylko realne 
gwarancje, zgodne z położeniem geo
graficznym kraju.

Po wtóre — stojąc bezwzględnie na 
stanowisku pokojowym, stanowczo 
bronić się przeciw7 temu, aby teryto
rium państwa stanowić mogło drogę 
przechodzenia jakichkolwiek armii, a 
tym samym stać się mogło łupem ja
kichś najeźdźców. Po trzecie — stwo
rzyć w państwie silną armię w obro
nie własnej niepodległością ■stodołę, strata Duciynku tak sunie zete- 1

lo czwarte porzucić koncepcjeHprjmowa|a wieśniaka, że powiesił się' Po zdobyciu Nulles powstańcy ruszy 
„Zbiorowego bezpieczeństwa , gdyż| Interpelant zwraca uwagę, że mało- li dalej na południe i zdobyli szereg
jest to „przestarzała ideologia , na| 
której nie sposób oprzeć bezpieczeństwaH 
kraju. g

“^S^fMSawiediie zmotwiwne
Czytając te zasady, nie możemy sięł

opędzić wrażeniu, że są one nam bar-B **
dzo dobrze znane i bardzo nam bliskie.g SZANGHAJ. Według nadchodzą- kie oddziały zmotoryzowane, na które

nic mylimy się. Bo właśnie te Sd"HCyC]1 wiadomości, wpływy komunisty- dowództwo chińskie bardzo liczy, mają 
me zasady polityki zagranicznej po-|czne w łonie Kuomintangu wzrastają z .
chodzą z glęoi pizemyslen i doswiad ^^n^dym dniem. Jednocześnie agenci sowieccy pro-
czen Jozefa Piłsudskiego, są u nas® 
przez wiele lat zrealizowane przez k;eO 
równika naszej polityki zagranicznej,® 
ministra Becka. My właśnie wnieśliś-B^ , , . . r-ar, i j' • o • “ • i ■j ..... j Bnach przekracza juz 500 ludzi, óowiec- mieszki,my do naszej polityki zasadę unikaniaP r ’
..sporów ideologicznych"; myśmy zaj 
żądali od sąsiadów „realnych gwaran
cji, zgodnych z naszą sytuacją geogra 
ficzną“; my uznaliśmy „zbiorowe bez
pieczeństwu)44 za fikcję, opartą na prze 
starzałych już pojęciach; i my też „o- 
bronę Polski44 oparliśmy na silnej ar
mii. by państwo nasze nie stało się te
renem przemarszów, a tym samym i 
możliwych zakusów najeźdźczych.

Gdzie jednak te podstawowe zasa
dy spotykały się u nas z najliczniejszy 
mi zastrzeżeniami, krytyką, nieufnoś
cią? Kto przeciw nim najgoręcej wy
stępował? Właśnie nasi socjaliści  
I tu się okazuje obecnie, że czołowTy 
socjalista belgijski z chwTilą, gdy czu
je na sobie brzemię odpowiedzialności 
za państwyo, staje bezwzględnie na sta
nowisku identycznym do tego, które 
Polska zajęła od łat wielu.

Ale nie tylko co do polityki zagra
nicznej premier Spaak wypowiada za-

w sprawie przemalowania stodoły. Pro i wietrze wszystkie Z finialv «■■■■■■■■ 
sby rego nie uwzględniono i rozebrano . , . . v 11 ..........h i.  . - ■ .■ ■■

stodołę. Strata budynku tak silnie zde- ? koscioły-
Rekordowy wyczyn 

samolotów wojskowych 

LONDYN. 4 brytyjskie samoloty 
wojskowe dokonały re'kordow’ego lotu 
zbiorowego. Samoloty w ystartowmły w 
piątek o godzinie 4 rano z m. Cranvell 
(Lincolnshire) i dokonały lotu nad Bel-

Albanią, Grecją, dalej w drodze na 
wschód dotarł} do zatoki perskiej, po 
czym powróciK do Ismaiiii (Egipt), 

1 rasaz v/ najbliższym czasie wyruszyć na front. }.(:/ie pomyślnie wylądowały.
każdym dniem. Jednocześnie agenci sowieccy pro- _ ’ ' w} niosła okoio . lys. kilo ----- -

Akcja pomocy dla Chin staje się co- wadzą wytężoną akcję propagandową Sanioioty pxzeoyiy ją w ciągu 32 go-
gaz bardziej ożywiona. Liczba sowieckich przeciwko Japończykom w Mandżuko. ‘ pf.1 '• ! (>óiąc przemy me na godzinę _lb
pilotów i mechaników lotniczych w Chi- gdzie starają się wywołać rozruchy i za- •

lotu wyniosła około 7

sady, jakby żywcem przyjęte od na
szych linii kierunkowych. Również i 
politykę wewnętrzną swrego państwa 
chcialby p. Spaak oprzeć na podsta
wach, jakie obóz, który Polsce wywal
czył niepodległość a od dwunastu prze 
szło lat dzierży odpowiedzialność za 
losy państwa, u zna  je za jedynie słusz
ne i skuteczne.

Premier Spaak oświadcza, że ,.o- 
beonie nadeszła godzina do jak naj
szerzej pojętej solidarnej współpracy 
między poszczególnymi klasami spo-
łecznyini“, że „eksperyment sowiecki44 1 
zaw iódł pod każdym względem — i 
społecznym i gospodarczym — że 
świat pracy „został oszukany w swych 
nadziejach44, że są obecnie „inne drogi 
realizacji bardziej aktualne i bardziej 
skuteczne od rewolucyjnego marksiz- 

it 
mu .

Odpowiada socjalista — premier 
Spaak:

— „Konieczność zjednoczenia wszy
stkich sił narodowych".

I znówT — jak odnośnie do zasad po
lityki zagranicznej — mamy tu ewolu
cję w poglądach na zasady polityki 
wewnętrznej, od której nasi wyznawc} 
socjalizmu są jeszcze bardzo dalecy.... 
Dla nich dogmat walki klasowej wciąż 

i jeszcze jest alfą i omegą działania pu
blicznego, a pojęcia solidarnej współ
pracy czymś zgoła obcym, a już „zje
dnoczenie sil narodowych 44 synonimem 
reakcji.

A właśnie socjalista Spaak w poczu 
eiu swej odpowiedzialności za państwo, 
woła, że droga wiodąca przez walkę kla-j 
sową, droga, prowadząca przez zjed-

noczenie sil narodowycdi — jedynie 
doi ra i skuteczna.

Myśmy na tę drogę weszli i z niej 
nie zboczymy. Uznaliśmy ją bowiem 
za właściwa, odpowiadającą zarówno 
naszym potrzebom wewnętrznym, jak 
i konieczności wzmożenia naszego po
tencjału obronnego w stosunku do 
świata zewnętrznego.

Do tych samych wykładni politycz 
nych doszedł czołowy mąż stanu Bel
gii. wyszły ze szkoły marksizmu i by
najmniej nie negujący swego pochodzę 
nia z tej szkoły ideologicznej.

C zyżby to naszym doktrynerom so
cjalistycznym nie dawało do myślenia 
i czyżby nie powinni zastanowić się 
nad tak znamiennym faktem, że pre
mier — socjalista w Belgii rzuca hasło: 
„zjednoczenia wszystkich sil narodo
wy  ch".
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Przebieg uroczystości odpustowychZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA 
w Chełmnie

C H E L M N O . N a  o d p u s t \1 . B . C h e ł
m iń sk ie j p rz y b y ło  d o  C h e łm n a o k o ło  
2 5 .0 0 0 p ą tn ik ó w z w sz y s tk ic h s tro n  
P o m o rz a . P o n ie w a ż k s ię ż y p rz y b y ło  
p rz e sz ło  6 0 . p rz e to  M sz e św . ro z p o c z ę 
ły  s ię iu ż  o  g o d z in ie 5 ra n o . K o n fe s jo 
n a ły o b le g a n e b y ły  p rz e z p ą tn ik ó w .

U ro c z y s tą su m ę n a c m e n ta rz u  o d 
p ra w ił k .s . p ro b o sz c z S z p itle r w a sy ś 
c ie k s ię ż y A c h ta b o w sk ie g o i W ie c z o r 
k o w sk ie g o . K a z a n ie  w y g ło s i! k s . G o ń c z  
z  S a rn o w a , p o w . c h e łm iń sk im . Z a in s ta 
lo w a n e g ło śn ik i n a c m e n ta rz u i w  k o 
śc ie le d a ły m o ż n o ść w y s łu c h a n ia k a 
z a n ia w sz y s tk im . P o n a b o ż e ń s tw ie  o d  
b y ła  s ię p ro c e s ja d o o k o ła k o śc io ła , p o d 
c z a s k tó re j p o w sz e c h n ą u w a g ę z w ra 
c a ła  c h o rąg ie w  ry b a c k a n ie .s io n a p rz e z  
t2  m ę ż c z y z n .

P o  p o łu d n iu o d b y ły s ic n ie sz p o ry .

B

2 ofiary Wisły
T O R U Ń . W  p ią te k  p o d c za s  k ą p a n ia  

s ię  w  W iś le  o b o k  m o s tu  im . M a rsz a łk a  
P iłsu d sk ieg o u to n ę li o g o d z in ie 2 p o  
p o łu d n iu Jó z e f H o p p e , ja k  ró w n ież w  
ty m  sa m y m  d n iu i m ie js c u  o  g o d z in ie  
5 - te j p o  p o łu d n iu E e lik s F a b ia n o w ic z .

P o  d łu ż szy c h p o sz u k iw a n ia c h w so  
b o tę  w y d o b y to  z w  lo k i tra g ic z n ie  z m ar 
ły c h .

Autobus zderzył się 

z tramwajem
W  B y d g o sz c z y n a u lic y G d a ń sk ie j 

z d e rz y ł s ię z e  so b ą : tra m w a j p rz e p e łn io 
n y  ro b o tn ik a m i o ra z ró w n ie ż p rz e p e łn io 
n y  a u to b u s F ra n c u sk o  - P o lsk ie g o T o w a  
rz y s tw a K o le jo w e g o , d o w o ż ą c y  p ra c o w 
n ik ó w  d o  p a ro w o z o w n i w  K a p u śc isk a c h .

S k u tk i z d e rz e n ia  b y ły  fa ta ln e . P o w a 
ż n e  o b ra ż e n ia  o d n ie ś li: m a sz y n is ta  k o le j  o  
w y  S te fa n  B u sse , s tra ż n ik  o c h ro n y  k o le 
jo w e j Jó z e f K ry s ia k  i m o to rn ic z y tra m 
w a ju Jó z e f S a k o w ic z .

W  ro z b ity m  a u to b u s ie z o s ta ło  p o k a le  
c z o n y c h lż e j 7 p a sa ż e ró w . K ilk a o só b  
o d n io s ło  o k a le c z e n ia o d ła m k a m i sz k ła .

Gość holenderski 

w Gdyni
G D Y N IA . W p ią te k p rz y b y ł d o  

G d y n i b u rm is trz a m ia s ta  R o tte rd a m  d r  
D ro o g le e v e r F o r tu y n w to w a rz y s tw ie  
p re z esa  R a d y  P o r tu  D ró g  W o d n y c h w  
G d a ń sk u  d r N e d e rb ra g ta .

P o  z ło ż en iu  w iz y tu  w  u rz ę d z ie  m o r 
sk im , g o śc ie z w ie d z ili w  to w a rz y s tw  ie
d y re k to ra u rz ę d u m o rsk ie g o in ż . Ł ę - | 

g o w sk ie g o  p o r t i m ia s to .  । w z ią ć  z n ią  ś lu b .

B u rm is trz R o tte rd a m u  
sz c z e g ó ln e z a in te re so w a n ie  
G d y n i, w y ra ża ją c  s ię z w  ie lk im  u z n a - w sz  
n ie m  o p o s tę p a c h ro z b u d o w y p o r tu i n ą ł, 
m ias ta .  jd o m y m  k ie ru n k u .

Komunista skopał księdza 

przed kościołem
G A R W O L IN . Z  o k a z ji o d p u s tu w b ru k o w y c h w y z w isk i 

d n iu _ _ _
d z ie ń w k o śc ie le  p a ra f ia ln y m  w K ło 

c z e w ie , । t  . .
s ię n ie sz p o ry , B y ły w ik a r iu sz te j p a 
ra f ii , k s . L . N ie a z ie la k  sz e d ł n a n ie sz -

je sz c z e n o g a m i.
W ra ca ją c z p rz e d k o śc io ła , g d z ie

n in n v D in . u a a q i v u p w L u „  i p rz e k le ń s tw .
2 6  c z e rw c a 1 9 3 8 ro k u  w  p rz e d -1  z a c z ą ł b ić k s ięd z a , k rw  a w ią c m u c a łą  

r -— y .- i ■ ' K * 1 " tw a rz i su ta n n ę . Z m a ltre to w a n e g o w  
p o w . g a rw o liń sk im  o d b y w a ły ta k b e s tia lsk i i o h y d n y sp o só b sk o p a ł

n a . p rz y k ry w a ją c a sk rz y n ię k a b lo w ą 4
i ro z p a c iła  s ię  w  k a w a łk i. B e z p o śre d n io  
p o  e k sp lo z ji b u c h n ę ły  z z ie m i p ło m ie 
n ie , k tó re  u g a s iła  s tra ż  p o ż a rn a . W  n a 
s tę p s tw ie u sz k o d z e n ia k a b la są s ie d n ie  
u lic e z o s ta ły  p o z b a w  io n e  d o p ły w u  p rą  
d u .

P o d o b n y w y p a d e k  w y d a rz y ł s ię w  
p a rę g o d z in p ó ź n ie j p rz y n a ro ż n ik u  
u lic y K ra sz e w sk ie g o i S ło w a c k ieg o .

W sk u tek  w  y b u c h u w  sk rz y n c e  k a -  
d o -

A re sz to w a n y tw ie rd z i, ż e z b ie g ła  
o n a z p e w n y m  c h rz e śc ija n in e m , k ó ry  
b y ł je j w ła śc iw y m  n a rz e c z o n y m , a  w y  
k o rz y s ta ła je g o n a iw n o ść , n a k ła n ia 
ją c  g o  d o  d e fra u d a c ji .

p o ry  i n a sc h o d a c h k o śc ie ln y c h n a tk - z o s ta w i! k s ię d z a w k a łu ż y  k rw i sp o t-  
n ą ł s ie n a Jó z e fa T o m c z a k a , p ra c o w - T a jn y m  k ilk a o só b  z a z n a c z y ł, ż e ż a lu -  
n ia  m ie jsc o w e g o  Z a rz ą d u G m in n e g o , je iż n ie m ia ł re w o lw e ru , g d y ż b y łb y

o ra z  S ta n is ła w a B u b ra n k ę , k tó rz y  s ie 
d z ą c ta m  p a lil i p a p ie ro sy , w e so ło ro z 
m a w ia ją c .

N a z w ró c o n ą p rz e z k s ię d z a  u w a g ę , 
ż e n ie je s t tu m ie js ce o d p o w ie d n ie d o  
ro z m ó w  i p a le n ia  p a p ie ro só w ’ . D u b ra ti  
k a  n a ty c h m ia s t sk ie ro w a ł s ię  d o  k o śc io  
la , z a ś  T o m c za k  z  z a c iśn ię ty m i n a  w z ó r  
b o lsz e w ic k i p ię śc ia m i, rz u c ił s ię n a k s .  
i p rz y  a k o m p a n ia m e n c ie c a łe g o  s to g u  s ty c z n e j.

g o  z a k a tru p ił n a  śm ie rć .

N a p o le c e n ie p ro k u ra to ra  S ą d u O -  
k rę g o w e g o w  S ie d lc a c h , lo m c z a k  z o 
s ta ł o sa d z o n y w  a re sz c ie .

k s ię d z a w

p o d c z a s k tó ry c h  o s ta tn ie k a z a n ie o d 
p u s to w e w y g ło s ił k s ią d z  k a n o n ik  K o z 
ło w sk i z F o ru n ia . P o o d śp ie w a n iu

O b ro n ę 4 1 ’ , p ie lg rz y m i o p u śc ili C h e łm n o .

ż e

Więził przez kilkanaście lat w chlewie 

swego umysłowo chorego brata
śW IE C IE . W śró d m ie sz k a ń c ó w  w si 

B łą d z im . p o w ia tu św ie c k ie g o ro z e sz 
ła s ię se n sa c ja i o k ro p n a z a ra z e m  
w d e ść , ż e ro ln ik  A n to n i S z n a jd ro w sk i 
w ię z ił ju ż  o d k ilk u n a s tu la t sw e g o u -  
m y sło w o  c h o re g o  b ra ta  w  iz b ie .

A le n ie k o n ie c n a ty m : n ie sz c z ę ś li 
w y b y ł w  p a s ie u m o co w a n y s iln y m  
ła ń c u c h e m , k tó re g o  k o n ie c  b y ł p rz y b i
ty  d o  p o d ło g i p o d łó ż k ie m  a d ru g i k o 
n ie c z a m k n ię ty k łó d k ą w  te n sp o só b .

c h o ry m ó g ł je d y n ie  p o d n ie ść s ię w

Wybuch wskutek defektu 

kabli elektrycznych
P O Ź N A N . W  so b o tę n a s tą p iły w  

d w ó c h ró ż n y c h p u n k ta ch  m ia s ta d w a  
w y b u c h y w  sk rz y n c e k a b li e lek try c z 
n y c h . P ie rw sz y w y p a d e k w y d a rz y ł  
s ię n a P la c u K a te d ra ln y m , a sp o w o d o  
w a n y z o s ta ł w b ic ie m  p rz e z ro b o tn i
k ó w  p ra c u ją c y c h  p rz y  u k ła d a n iu  c h ó d  
n ik a , p a lik a ż e la z n e g o w k a b e l e le k 
try c z n y o n a p ię c iu  4 4 0 v o lt. W  sk u te k  
p o w s ta łe g o k ró tk ie g o sp ię c ia n a s tą p ił  
w y b u c h w  sk rz y n i k a b lo w e j, o d d a lo 
n e j o  4 0  m e tró w  o d m ie js c a u sz k o d z e 
n ia  k a b la .

S iłą  w y b u c h u w y rz u c o n a z o s ta ła n a  
w y so k o ść 1 p ię tra  g ru b a  p ły ta  k a m ie ń

d o -

Niezwykła awantura młodej żydówki 

z Warszawy
W A R S Z A W A . W sk u te k  l is tó w  g o ń 

c z y c h w y s ła n y c h p rz e z w a rsz a w sk ą  
p o lic ję , u ję to  w T W iln ie Ja n k la M e n c i-  
sa  e k sp e d ie n ta  ż y d o w sk ie j f irm y  p rz e 
m y s ło w e j. M e n c is z d e fra u d o w a l z k a 
sy  f irm y  o k o ło  5 0  ty s . z ło ty c h  i z b ie g ł 
z c ó rk ą  sw e g o  sz e fa . W  W iln ie a re sz 
to w a n o  g o  w  k ry jó w c e  z ło d z ie jsk ie j n a  
ta k  z w a n e j Je ro z o lim c e .

Z e z n a ł o n , ż e d e fra u d a c ji d o k o n a ł  
z a  n a m o w ą  c ó rk i sz e fa , w  k tó re j s ię  k o 
c h a ł i m ia ł p o p rz y je ź d z ie d o W iln a  

o k a z y w a li N ic d o sz ło  d o te g o , g d y ż w  d ro d z e  
? ro z w o je m  i n a rz e c z o n a  z a ż ą d a ła  o d  n ie g o  w y d a n ia

PKP. - najmilszym turystom
W z o re m  la l u b ie g ły c h P o lsk ie K o -.b ile t n o rm a ln y , a lb o te ż u lg o w y .^ s to -  

le je P a ń s tw o w e w p ro w a d z a ją c 1 0 -d n .  i so w n ie  d o  p o s ia d a n y c h u p ra w n ie ń . —  
o k re s  z n iż k o w  y c h  p rz e ja z d ó w  d la  d z ie -1  N a to m ia s t o so b y , p o d ró ż u ją c e z a  b ile -  

c i w  w iek u  d o  la l 1 4 .
O d d n ia 1 1 d o  2 1 l ip c a b r . k a ż d a  

o so b a d o ro s ła , u d a ją c a s ię w  p o d ró ż  
k o le ją z a b ile te m  n o rm a ln y m  lu b u l
g o w y m  ( l ic z ą c a n a jm n ie j 1 8 la t) m o ż e  

j z a b ra ć z e so b ą p ię c io ro d z iec i, n a b y 
w a ją c  d la n ic h  b ile ty  u lg o w e , n a  p rz e 
ja z d ta m  i sp o w ro te m , z e z n iż k ą , a ż  
8 7 1 - p ro c , o d  c e n y  n o rm a ln e j.

P rz e d n a b y c ie m  b ile tu d la s ie b ie , 
o p ie k u n w  in ie n  z a o p a trz y ć s ię w k a r 
ty u c z e s tn ic tw a d la d z ie c i, w y d ru k o -  
v v a n e n a p o c z tó w  k a c h p rz e z L ig ę P o 
p ie ra n ia F u ry s ty k i. K a rty  te w  c e n ie  
g r 3 0  z a  sz tu k ę b ę d ą w y d a w a n e  p rz e z  
w sz y s tk ie k a sy b ile to w e P K P . o ra z  
b iu r p o d ró ż y . P o  n a le ż y ty m  w y p e ł
n ie n iu p rz e z o p ie k u n a k a r t u c z e s tn i
c tw a d la d z ie c i, k a sa b ile to w a w y d a  
n a p o d s ta w ie ty c h  k a r t b ile ty u lg o w e  

: d la d z ie c i z e z n iż k ą 7 5 p ro c , n a  p rz e 
ja zd  „ ta m “ . B ile ty  u p o w a ż n ia ją d o  2 1  
l ip c a b r . d o  b e z p ła tn e g o  p o w ro tu , w o 
b e c  c z e g o  n a le ż y  je  z a c h o w a ć p o  u k o ń 
c z e n iu p rz e ja z d u p ie rw o tn e g o .

P rz e d ro z p o c z ę c ie m  p o d ró ż y sp o 
w ro te m . o p ie k u n p o w in ie n p rz e d ło ż y ć  
d o  o s te m p lo w a n ia  ta k  k a r ty  u c z e s tn i-  

F a k t p o b ic ia k s ię d z a w  k o śc ie le , I d w a . ja k i b ile ty u lg o w e d ie d z ie c i, 
ja k i p ó ź n ie js ze p o g ró ż k i T o m c z a k a  i n a  p o d s ta y v ie  k tó ry c h  o d b y to  p rz e ja z d  
w y w o ła ły  w śró d  lu d n o śc i w ie lk ie  o b u - ; p ie rw o tn y .
rż e n ie  i u w a ż an e  sa  ja k o  je sz c z e  je d e n  I U lg a s to so w a n a b ę d z ie w  k la s ie 1 , 
d o w ó d  a n ty k le ry k a ln e j ro b o ty  k o m u n i- ■ 2 i 3 p o c ią g ó w ’ o so b o w y c h i p o śp ie sz 

n y c h . O p ie k u n m u s i n a b y ć  d la  s ie b ie

y s tk ic h  p ie n ię d z y  i g d y  su  
n ie d o sz ła ż o n a z b ie g ła w

Zamordowali rolnika i zwłoki wrzucili 

do studni
P rz e p ro w a d z o n a w  d n iu  2 8 u b . m . 

e k sh u m a c ja i se k c ja z w ło k  p rz e z k o 
m is ję  są d o w o -  le k a rsk ą  p o tw ie rd z iła  w *  
z u p e łn o śc i, ż e  śm ie rć  S u lk o w sk ieg o  n a  
s tą p iła w sk u te k u d e rz e n ia tę p e m  n a 
rz ę d z ie m  w  g ło w ę o ra z k ilk a k ro tn e  
d a ls z e u d e rz e n ia . A b y z a trz e ć ś la d y ,  
sp ra w c y w rz u c ili m a rtw e z w ło k i d o  
s tu d n i. S p ra w c y  o h y d n e g o  m o rd e rs tw a  
z o s ta li u ja w n ie n i i z n a jd u ją  s ię  w  w  ię -  
z ie n iu ś le d c z y m . N a z w isk a sp ra w c ó w  
n a  ra z ie  trz y m a n e  są  w  ta je m n ic y .

Z w ło k i S ., k tó re  z o s ta ły  p o c h o w a n e  
n a  c m en ta rz u  w  m ie js c u  n ie p o św ię c o n y m  
z o s ta n ą  p rz e n ie s io n e  n a  m ie js c e  p o św ię  
c o n e .

B R O D N IC A . W  p o ło w ie c z e rw c a  
e g la w ia d o m o ść , ż e K le m e n s S u lk o

sa m o b ó j-tw o  p rz e z rz u c e n ie  s ię  d o  s tu  
d n i. O b e c n ie  w  y sz ło  n a  ja w , ż e  n ie  sa 
m o b ó js tw o  m ia ło  m ie js c e , le c z  n a  S u l
k o w sk im  d o k o n a n o b e s tia lsk ieg o  m o r-  

sw y m  b ru d n y m  łó ż k u d o  p o z y c ji s ie 
d z ą c e j, le c z  a n i w  s ta ć a n i c h o d z ić .

W ta k  o k ro p n y c h  w a ru n k a c h  p rz e 
c ie rp ia ł c h o ry  la ta , a ż  d o p ie ro  w  o s ta t-  

: n ic h  d n ia c h , k ie d y  w  ie ś ć  d o sz ła  p o lic ji , 
n a s tą p iło  je g o  u w o ln ie n ie z p rz y m u so 
w e g o k a to w sk ie g o w p ro s t w ię z ie n ia .

L e o n S z n a jd ro w sk i z u p e łn ie o b ro ś 
n ię ty i w y c ie ń c z o n y d o  o s ta tn ic h  g ra 
n ic p rz e d s ta w ia p ra w d z iw y  o b ra z n ę 
d z y .

u lic y K ra sze w sk ie g o i

b li p rz e ch o d z ą c a ta m tę d y  k o b ie ta  
z n a ła  o b ra ż e ń i o k a le c z e ń n ó g .

P rz y c z y n y d ru g ie g o w y b u c h u  
ty c h c z a s n ie s tw ie rd z o n o .

Morderca flowak 

chce się 

wyspowiadać
Z a b ó jc a lu b o ń sk i N o w m k , k tó ry  o -  

c z e k u je w y z n a c z e n ia  ro z p raw m y  a p e la 
c y jn e j, n a p is a ł  o b sz e rn y  l is t d o  je d n e g o  
z  k s ię ż y  w a rsz a w sk ic h , w  k tó ry m  p ro 
s i g o  o  p rz y b y c ie d o  P o z n a n ia , c h c e s ię  
b o w ie m  w y sp o w ia d a ć .

W  l iśc ie ty m  N o w a k w y jaśn ia , iż  
„ n ie m a z a u fa n ia d o  k s ię ż y p o z n a ń 
sk ic h , k tó rz y  są  d o  n ie g o  u p rz e d z e n i4 4 .

N o w a k  n ie u m ie  p o d a ć  o b e c n ie  p o 
w o d ó w  m o rd e rs tw a , p rz e s ta ł ju ż  tw jp r-  
d z ić , ja k o b y  m o rd e rs tw o p o p e łn d  p o d  
w p ły w em  n ie n a w iśc i, k tó rą ż y w ił d o  
k o śc io ła  k a to lick ie g o  i k s ię ż y .

Zamordowała 

uwodzicielkę męża
P O Z N A Ń . P rz e d  try b u n a łe m  S ą d u  

O k rę g o w e g o w  P o z n a n iu to c z y ła s ię  
ro z p ra w  a  p rz e c iw k o  4 4 - le tn ie j  W ik to r ii 
Z ie liń sk ie j, ro b o tn ic y m a tk i c z w o rg a  
d z ie c i z O b o rn ik .

Z ie liń sk a w  d n iu 1 9 k w ie tn ia b r .  
w  le s ie m ie jsk im  w  O b o rn ik a c h  u m y 
ś ln ie z a b iła 1 9 - le tn ią B ro n is ła w ę W a ł
k ó w  ia k ó w n ę p rz e z u d u sz e n ie je j p ę t
la m i z e s trz ę p ó w w o rk a ju to w e g o .

Z a b ó js tw a  d o k o n a ła  w  s ta n ie  s iln e 
g o w z ru sz e n ia , g d y ż b y ła św ia d k ie m  
z d ra d y m ę ż a z W a lk o w ia k ó w n ą , p o  
c z y m  rz u c iła  s ię n a d z ie w c z y n ę .

R o z p ra w a  o d b y ła  s ię  p rz y  d rz w ia c h  
z a m k n ię ty c h . S ą d  sk a z a ł Z ie liń sk ą n a  
2  Ja ta w ię z ie n ia z z a lic z e n ie m  a re sz tu  
ś le d c z e g o .

ia m i b e z p ła tn y m i, s łu ż b o w y m i, o k rę 
g o w y m i i td . n ie  m a ją  p ra w a  d o  z a b ie 
ra n ia  z e  so b ą  d z ie c i w e d łu g  w y ż e j w y 
m ie n io n y c h  z a sa d .

D o św ia d c z e n ia  Ja t u b ie g ły c h  w y k a 
z a ły , ż e  im p re z a  „ P K P . —  n a jm ils z y m  
tu ry s to m 4 4 c ie sz y s ię w ie lk im  p o w o 
d z e n ie m , z a p e łn ia ją c w a g o n y k o le jo 
w e n a jm ło d sz y m i p a sa ż e ra m i, z k tó 
ry c h w ięk sz o ść , d z ię k i ta k w y d a tn e j  
z n iż c e , u z y sk u je  p o  ra z  p ie rw sz y  m o ż 
n o ść z w ie d z e n ia ro d z im e g o  k ra ju .

Je d n a k  z e  w z g lę d u  n a  k o n ie c z n o ść  
z a p e w n ie n ia d z ie c io m  o p ie k i p o d c z a s  
ja z d y , o so b a to w a rz y sz ą c a d z ie c io m , 
m u s i z a p e w n ić im  n a le ż y ty n a d z ó r  
i o d b y ć p o d ró ż w  ty m  sa m y m  p rz e 
d z ia le , k la s ie  i p o c ią g u , w  k tó ry m  ja 
d ą  d z ie c i.

P rz e rw y w  p o d ró ż y  d o z w o lo n e są  
ta k  p rz y  p rz e je ź d z ić p ie rw o tn y m , ja k  
i sp o w ro te m  n a w a ru n k a c h  o g ó ln y c h ,  
t j. z a p o św ia d c z e n ie m  p rz e rw y  p o d ró 
ż y . M ło d z i p a sa ż e ro w ie  m a ją  ró w n ież  
p ra w o  d o  b e z p ła tn e g o  z a b ra n ia o so b i
s te g o b a g a ż u , je d n a k ż e n ie w ię c e j ja k  
1 5 k g  n a  je d n o  d z ie c k o .

W  ra z ie  sz c z e g ó ln ie  s iln e j f re k w en 
c ji n a  k o le ja c h , w  o k re s ie  o d  1 1 d o  2 1  
l ip c a , m o g ą  b y ć  w y z n a c z o n e  p rz e z  k o 
le j sp e c ja ln e w a g o n y  i p rz e d z ia ły  d la  
p o d ró ż n y c h , ja d ą c y c h z d z ie ć m i n a  
p o d s taw ie  n in ie js z e j u lg i.
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Zlot Okręgu IV „Sokoła" 
s okazji 35-iecia gniazda KowalewanmlkjihgfedcbaZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA

Uroczystość 35-łecia „Sokoła” Kowa- braci sokolej^ po czym rozległ jię potęż- 
lewskiego uczczono Zlotem Okręgowym, 
zwołanym na dzień 10-go lipca do siedzi 
by Jubilata.

Defilada sokoląt — sokolic i soko
łów7 w strojach ćwiczebnych poprzedziła 
popisy sokole. I tak widzieliśmy piękne 
ćwiczenia młodzieży żeńskiej, ćwiczenia 
wolne sokołów i sokolic, które mimo

Strzelanie Królewskie 
Biadiii KuihweiB w labniitoit

Jakieś złowrogie fatum zdaje się cią-
srócenia ich z powodu deszczu wywołały ^yć na naszym bractwie kurkowym. Im-
•zanhijutrł i rfnracp nlclnclti widzów • • i i l  .

f I ny śpiew wspólny „Boże cos Polskę”. 
Wczasie nabożeństwa śpiewał chór 

.Moniuszko” pod batutą dyrygenta p.
Poprzedzoną została w dniu 9 lipca Bauchuta oraz przygrywała orkiestra 18 

rano Mszę św. za poległych i zmarłych pułku ułanów, pod kierownictwem kapel- 
członków gniazda oraz złożeniem wieri- : mistrza p. Makowskiego.
ca na mogile współzałożyciela gniazda | Wyjście z kościoła powitał ulewny 
sp. budowniczego Galczewskiego. Tegoż deszcz, który już do końca zlotu prze
dnia wieczorem o godzinie 20,00 odbyła ; ładował całą imprezę, paraliżując naj- 
się na sali p. Zielkowej. przepełnionej pięknejsze części uroczystości; popisy, 
publicznością uroczysta akademia jubi-; , .defiladę mimo deszczu, dzielni- - * . . - - ■
leuszowa i dziarsko prezentujących się oddziałów boisku z p. starostą Kalksteinem na cze-! uroczystą^ Mszę s

Otwarcia akademii dokonał prezes p. j
Budniewski. witając obecnych przesta- 
wicieli władz miejskich, duchowieństwo

zachwyt i gorące oklaski widzów. prezy jego mają przysłowiowy pech, bo
Podziwiano wytwałość ćwiczących, sprowadzają deszcz. Tak było wczoraj, 

którzy w tak niesprzyjających warun- Piękna ta impreza, Strzelanie Królew- 
kach spowodowanych deszczem i rozmok skie, starannie przygotowane ucierpiała 
łym boiskiem potrafili oddać prccyzyj- bardzo wskutek niesprzyjającej pogody, 
nie poszczególne popisy. Ze strony ćwi- ulewnego deszczu, który padał od same- 
czących natomiast podziwiano wytrwa-!go południa do późnego wieczora, 
łość i zainteresowanie stosunkowo licz-! Początek uroczystości: wymarsz pod 
nie zebranej publiczności, która pomimo komendą wiceprezesa p. Leroandom- 

Defiladę mimo deszczu, dzielnie i ulewy wytrzymała do końca ćwiczeń na skiego po dygnitarzy bractwa, oraz na 
św. do kościoła, jako 

•iola do strzelnicy korzystał ze 
nej pogody, następna część im- 
natomiast odbyła się podczas 

, .i deszczu, który odstraszył szer-
w o razach|sz^ pUbiliczność od udziału w imprezie, 

w  a nie straciła pomimo 
Po wspólnym śniadaniu e 

podczas którego na przywitanie prze
mówił prezes p. Chruialkon>ski, rozpo
częto strzelanie o godność króla kurko
wego i rycerzy.

Godność króla zdobył p. Stanisltirr>

sokoląt — sokolic i sokołów odebrał w le.
otoczeniu władz sokolich i duchowień- ' Piękne pokazy piramid musiano przer 
stwa p. starosta Kalkstein jako przed- wać z powodu niebezpieczeństwa wyśli-

poczym przewodnictwo oddał w ręce pre stawiciel Rządu. Na całej trasie pochodu zgnięcia się spiętrzonych .. -----------
Okręgu IV p. Czerwińskiego Anto- witały sokołów entuzjastyczne okrzyki grUp. Bardzo gorąco oklaskiwano tak sa i ’Brać kuiJl' 

obok nieóo m. in. powołano do pre publiczności oraz kwiaty rzucane gęsto z mo w bardzo trudnych warunkach od-1 humoru, 
łużoneg działacza °kien mieszkań. Sąsiednie miasto Golub tańczonego krakowiaka figurowego soko- ’ ’ 

p. Jakóba Su- ;rePrezent°wał p. burmistrz Reiske, a Wą- lic j sokołów wąbrzeskich.
z Torunia, założyciela gniazda brzeżno wiceburmistrz m p. Bolesław. 

Kowalewa, którego uczczono spontanicz- Szczuka Po de iladzie oddziały udały 
t uwn.\ W icmidGi S1^ na °biad żołnierski, tradycyjną gro-
yło gniazdo Kowalewo założycielom i chówkę w szkole męskiej, którą ze sma- 7 obywatelstwo7 Kowalewi dołożyli ^Bilski, I rycerza p. Leśniemicz, II ry-

-....................... dy-1rown‘ez sPozywali przedslawtciele X ° * d®uTlcerzi. p. Lange. Członkiem honorowym
plomy, a równocześnie prezes oaręgu p. , w'adz z pan.™ .starostą."a fzelc' . świetnienia obchodu 
Czerwiński poprosił założyciela gniazda 0 ulewneS%,de- ' deszczu ściągnięto sztandar na boisku I zos,a' P' ^™oorosKI.
Kowalewo drh. Oleckiego o wręczenie J szczu dokonał otwarcia zlotu prezes Okrę * z“ p<>() czas wspólnego obiadu przemó-
Kowalewo drh. u/eckieg^ g p c ki jąc przedstawi- ^dzfe-LT' dyg^tarzy prezes o.

- osobie p. starosty Kalkstei- ,zym prezes UKręgu zamknął z ot dzię ( hwialkowski. wskazując na wzniosłe
— - klllpr IłiCTirel Izim IzrnrT-łr nrrrtrtArnli r-» o ।  Ł , z

służenia społeczeństwu

zesa <
niego, obok niego m. in. powołano do pre 
zydium sędziwego i zasł 
sokolego i narodowego p 
ieckiego z

się na obiad żołnierski, tradycyjną gro-ną owacją. W ramach uroczystości wrę
cz;
protektorom ,,Sokoła“ pamiątkowe o,-. -
plomy, a równocześnie prezes Okręgu p. w,adz z Panem starosta na czele

Całość imprezy ucierpiała niepomier 
nie wskutek niepogody, a szkoda wielka, 
gdyż organizatorzy jak i wykonawcy o-

wielkich starań i dużo wysiłku dla u-!cerza R- Członkiem honorowym
Wśród ulewnego I’11 ^-letniej działalności mianowany 

। został p. aromslaro Grabowski.
I Podczas wspólnego obiadu przemó-

nadesłanych przez Związek Sokolstwa ! / v P- ^erwinsRi wiiając przeasiawi-
w/ ' ■ 4 7  r-, ■> L cn ciel a rządu w osobie p. starosty Kalkstei- Łanmum

w Varszawie zaszczytnych d - 1 j k Grochowskiego, prezesa ku^c wszystkim, którzy wytrwali na po- 
koheh nadanych członkom IV Okręgu. s2yst. sterunku pomimo niepogody.

lzesi^nę \ S1\?rZu- S ° T kich zebranych. Przy dźwiękach hymnu Wspólnym śpiewem „Wszystkie nasze 
la nym gorąco o as iwani s Y ■ i narodowego wzniósł się w górę sztandar dzienne sprawy” zakończono pamiętną’

słuzeni działacze sokoli m. m. zaszczyt pQ czym 1 - - > - F - P
ną oczna ę ° e ra s: ar ni niaz a । wjenie prezes dzielnicy p.starosta czorem na sali p. Zielkowej odbyła się 
wą rzęs lego p. oze anuns i. c’ z Kalkstein, ppor. Grochowski p. Anasta- ochocza zabawa sokola, bawiono się we- 
zemu zyczen z strony władz, duchowień ; Cander w brzeźna w imieniu rze.solo ale ; tu mokte mundur „j* zdą 
stwa , przedstawicreh orfenrzacy, wygło <eślników. źył wyschnąPć. Y

P. burmistrz Sclimarz ptxlkrcslil
_________ r___ t_ . ścisły kontakt jaki łączy bractwo z 

wygłosili przemó- w dziejach Kowalewa uroczystość. Wie- władzą miejską, a nowy król p. Malski
na woły wał brać kurkową do łączności 
i wytężonej pracy dla dobra towarzy-

sił wiceprezes Okręgu IV p. Czarnota - 
Bojarski treściwy referat pt. ,,Sokolstwo 
w służbie Narodu Polskiego ’, kończąc 
go okrzykiem na cześć Najjaśniejszej 
Rzeczypospolitej, gromko powtórzonym 
przez wszystkich obecnych, po czym or
kiestra Straży Pożarnej odegrała Hymn 
Narodowy.

Akademię urozmaiciły popisy miej
scowego chóru śpiewaczego Moniuszko’’ 
oraz deklamacje młodego sokolstwa.

Akademię zakończył po pięknym prze 
mówieniu i podziękowaniu organizato
rom jej jako i publiczności prezes Okrę
gu p. Czerwiński hymnem sokolim.

Dzień główny uroczystości, niedzie
lę dnia 10 bm. znamieniowa! od sa
mego rana ożywiony ruch nadciągających  
ze wszystkich stron oddziałów sokolich 
oraz napływających gości. Orkiestra 18 
pułku ułanów witała przybywające od
działy muzyką i odprowadzała na miej
sce zbiórki. Trzeba przyznać z uzna
niem, że Kowalewo godnie uczciło swo
ich gości, dekorując pięknie miasto fla-1 
gami oraz ozdobnymi bramami triumfal- ' 
nyrai.

Młodzież sokola, sokolice i sokoli za 
raz po przybyciu do Kowalewa otrzy- waniu pod Wymyślonkę. 
mała ciepłe śniadanie — wszystko idzie ! Ogień wybuchł w domu mieszkalnym wsku 
sprawnie, bo już naczelnicy Okręgu IV tek iskier, ulatniających się z wadliwego ko- ! 
oczekują na boisku, na w programie zło-1®*158 piekarnika na dach słomą kryty.
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j racyjnej z Towarzystwa Ubezpieczeniowego, co 
, wywołuje w następstwie tak wiele niepożądane 
fakty, że poszkodowani, który nie osiągnęli od

। szkodowania ubezpieczeniowego, niekiedy w 
, drodze żebraniny zbierać muszą środki na odbu 
dowanie od biedy chociaż części straconych i 
niezbędnych budynków.

Samopomoc zastosowana na czasie uchroni 
najpewniej od takich niespodzianek.

G Obrady Sekcji Osadniczej PTR W dniu 
wczorajszym obradował w Wąbrzeźnie zarząd 
Sekcji Osadniczej PRT. z współudziałem pre
zesa wojewódzkiego p. Rząsy.

Przedmiotem obrad były sprawy bieżące 
oraz przygotowania do wyboru przedstawiciela, 

' do Pomorskiej Izby Rolniczej, do której Sekc,a 
। Osadnicza PTR.
go radnego.

O Z srebrnego ekranu. Dziś premiera naj- , 
oryginalniejszego i najbardziej emocjonującego, 

I filmu pt. „NIEMY BOHATER".
_; Nie przysięgami, nie słowami, nie przyrze- 

j czeniami, lecz czynem dowiedli swej przyjaźń1
■ łudniu wybuchł pożar na gospodarstwie p. ; człowiek i pies. W rolach tytułowych Noah
' TOKARSKIEGO, w Niedźwiedziu na wybudo Beery — K- Barbara Read i fenomenalny pies 

; Treve.
O|d wtorku Lim pt. „RÓŻA“.
W rolach głównych występują: Eichlerówna.

Żelichowska, Samborski, Zacharewicz, Kazimierz 
tu ujęte, ćwiczenia próbne. i Pomimo interwencji straży pożarnych, w; J.-Stępowski, Jaracz, Znicz, Damięcki i CubuL

Zdawało się , że mimo ulewnego desz- tYm zmotoryzowanej straży wąbrzeskiej dom ! ski.

Poniedziałek
Jana z Dukli.

Słowiański Wyszesława.

Słońca wsch 3,27 zach 19,55 

isiężyca wsch 18,48 zach 23.32
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LIPIEC

Wtorek
Jana Gwalberta.

Słowiański Tolimira.

Słońca wsch 3,28 zach 19,54

Księżyca wsch 19,22 zach 3,29

P. Grzeszewski wniósł toast na pa
le. które niestety wskutek niepogody

- tylko nielicznie stawiły się do iowa- 
I rzystwa braciom.

Strzelanie popołudniowe 'cierpiało 
i również wskutek dezczu i musiało zo
stać nawet przerwane, gdyż strumie
nie ulewy działały ujemnie na widzial
ność.

Pomimo wszystko bractwo wytr
wało do późnego wieczora na posterun
ku i bawiło się ochoczo w dniu swojego 
święta dorocznego.

GOLUB.
— Wspólne obrady Kupiectwa miast Gołą

bią i Dobrzynia. Z ramienia centrali Związka 
Towarzystw Kupieckich na Pomorzu zwołano 

, ikupiectwo chrzecijańskie Golubia i Dobtrzy-
w Wąbrzeźnie wybiera jedne- nia. W obradach udział brał jako delegat cen

trali p. mgr. Michalik.
Przedmiotem obrad było rozpatrywanie o- 

gólnego położenia kupiectwa chrześcijańskiego 
■w Polsce oraz połączenie Samodzielnych 
Kupców Chrześcijan sąsiednich miast położo
nych nad Drwęcą w jednej organizacji. W toku 
rozpraw omówiono ciężkie warunki w jakich 
kupiectwo rodzime walczyć musi z zalewem 
grożącym od żywiołu żydowskiego a zarazem 
obronić się przed konkurencją wytwarzaną 
przez spółdzielczość spożywczą.

Wszyscy obecni przyszli do przekonania, 
że w tych warunkach, ostoją dla kupiectwa pol
skiego na tak eksponowanym punkcie może 

z-uawaio się ze numo Ulewnego uesz- -,- ------- , -....p-. być TowarIystwo Samodzielnych
czu z soboty 1 dość pochmurnego meba, mieszkalny wraz z przybudowana szop, spło-■ Jlir® J Kupców Chrześcijan, które oparte o Związek
pogoda utrzyma się, od tego przecież w , ' doszc^‘"le' Uradowano nalonuasl resztę za ilMI ^^7 Centralny domagać ,i, bidzie u władz nale-
duże, mierze zależy powodzenie impre-, udo'T "* lw‘* . .. ZIELEŃ. 'rytego zaopiekowania eie kupieotwem rodzi-
zy. Niestety nastąpiło niebawem ro.cza Xkie - Kradzieź- We Zieleń u ^odarza ‘ mem i uzdoln.enia go do utrzymani, sie przed

O godzinie 11,00 boisko zaroiło się od, Jest to w krótkim stosunkowo czasie już 
mundurów sokolich. Naczelnik Okręgu trzeci pożar, spowodowany wadami kominów’, 
IV odbiera raport od naczelników przy- czy też niedostatecznego wymiecenia, bądź też 
byłych oddziałów. Udział brali wszystkie chowania na strychu przeróżnych rupieci, słomy 
gniazda toruńskie, Chełmża. Wąbrzeźno, drzcwa oraz innych materiałów łatwopalnych. 
Rudak — Lubicz — Dźwierzno, Golub, Ze strychu te materiały winny być bezwzględ- 
Młyniec — Podgórz i inne. Sztandarów!nłe usunięte. Mistrzowie kominirscy winni 
sokolich 20. ■ zwrócić baczniejszą uwagę na sposób czyszczę
Nadchodzącemu prezesowi dzielnicy po- nia kominów oraz spowodować właścicieli bu- 
morskiej p. Tomaszewskiemu raportuje ' dyRków do niezwłocznego usunięcia dostrze- 
naczelnik Okręgu ilość obecnych, poczym zonych braków w konstrukcji kominów, by u- 
przy dźwiękach orkiestry prezes dziel- chronić majątek narodowy przed niepotrzebnymi 
nicy odbył przegląd oddziałów. Są już!stratami” dosięgającymi w sumie poważnych 
obecni na miejscu przedstawiciele władz kwot, 
miejskich i społeczeństwa a nadjeżdża-! W związku z tym zwracamy uwagę na to, KOWALEWO, 
jącego starostę powiatowego p. Kalkstei- ż* ostatnio wydane zostały przez władze admi- — Obrady piekarzy 

Dzisiaj odbywają się w 
chu piekarskiego na powiat wąbrzeski. łudniowa, 15,15 Audycja dla dzieci, ,,Na szero-

Na zebranie zjechali się przedstawiciele kim świecie", 16,00 Recital śpiewaczy, 16,45 
rzemiosła piekarskiego z całego powiatu, motocyklem po Polsce — opowieść dla dzieci, 

Przedmiotem obrad są sprawy bieżące ob- 17,00 Muzyka taneczna, 18,10 Koncert solistów, 
chodzące cech piekarski oraz widoki ukształ- 19,00 Chór męski ,,Echo“, 19,30 Koncert rozryw- 
towania się cen na zboże i mąkę w nadchodzą- kowy, 21.00 Audycja dla wsi, 21,10 Muzyka t*- 
cyćh żniwach. neczna, 22,00 Koncert.

WĄBRXEXHIO

KO— POŻAR WSKUTEK WADLIWEGO
MINA W PIEKARNIKU. W ub. piątek po po- 1
łudniu wybuchł pożar na gospodarstwie p. człowiek i pies. W rolach tytułowych

r I A 7 r
i Tomkowskiego nieznani sprawcy dokonali kra- napor'jm żywiołu obcego i usunięcia z życia {Jo
dzieży podczas nieobecności właścicieli. Łu spoda~czego Polski przeszkód, które tamują 
pem padło zegarek męski, 30 złotych w gotów- racjonalny rozwój kupiectwa polskiego oraz 
ce i bielizna. 'umocnienia jego pozycji jako arcyważnego tak

WIELKOLĄKA tora w gospodarce kraju.

— Pryszczyza. Wybuchła tu pryszczyca w ।
. i • • i- ■ i ■ ® Zachorowań na choroby zakaźne zanoto-majętnosci p. Gajewskie) rehcji. Zastosowano < ,

, . . . j, . j , wano. Kowalewo — gruźlica dwa wypadki; Wą-natychmiast środki zaradcze. .
(brzeżno — gruźlica jeden wypadek; Ryńsk — 

KOWALEWO. I gruźlica jeden wypadek; Wąbrzeźno — jaglica
— Wysłani na kurs do obozu w Karwi nad jeden wypadek; Rychnow’o — jeglica jeden wy- 

morzem naczelnik tutejszego oddziału KSMM. padek, 
Longin Golus i Roman 

' kurs dla naczelników z
Chełmiński, ukończyli 1 
wynikiem dobrym.

na witają prezes dzielnicy i okręgu o- ristracyjne ścisłe rozporządzenia dotyczące u-1 
raz burmistrz miasta Kowalewa p. Kos-! trzy  mywania porządku na strychach i bez- 
sek. Oddziały wyruszają poprzedzane względnego usuwania z nich materiałów łatwo 
organizacjami miejscowymi ze sztanda- palnych.
rami na uroczyste nabożeństwo do koś-' Nie zastosowanie się do tych przepisów po 
ciała. Nabożeństwo celebrował ks, kapę- ciągnąć może za sobą nie tylko dotkliwe kary 
lan Okręgu IV Goga Z Torunia i przemó- ■ administracyjne, lecz nawet w razie pożaru 
wił od ołtarza w gorących słowach do ' stworzyć trudności w osiągnięciu premii aseku-

RADIO
powiatu wąbrzeskiego. WTOREK, dnia 12 Lipca 1938 roku.

Kowalewie obrady ce- | 6,15 Audycja poranna, 12,03 Audycja po
łudniowa, 15,15 Audycja dla dzieci, 

przedstawiciele kim świecie", 16,00 Recital śpiewaczy,
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N N I
WĄBRZEZNO-POM. TELEFON ,,
Filie: PŁUŻNICA-KSIĄŻKI tel. nr 5

HURTOWY I DETALICZNY HANDEL TOW. KOLONIALNYCH DELIKATESÓW I WIN

POLECA NAJTANIEJ:

wszelkie towary kolonialne
delikatesy, cukry i czekolady

a w szczególności

O strzan ki d o k os  

S m ar d o w ozów  

O liw a d o m aszyn  

O liw a „  „

S Z t. 0 ,25  

ft.

litr

P iw otw ór d o w yrob u p iw a

0 ,22

0 ,70

0 ,60

O c e t w irm y i e s tra g o n o w y d o zap raw litr od

Ś w ieże m atiasy szt  

M atties

Mydła toaletowe w wielkim wyborze

M y d ła d o p ra n ia p o n a jn iż s z e j cen ie

M u ch ołap k i 3 sztu k i 0 ,10

0,60

P roszek sa licy low y
śled zie

Ti

Jui ojciec mówił
n a  łą k a c h  „ B a g n is k a  Z g n iłk a “ ,  k tó ra  o d b ę d z ie  

s ię w  środ ę, d n ia 13 llp ca 1938 r .

Z b ió rk a re f le k ta n tó w  o g o d z , 8 p rz e d  

o b e rż ą  p . M a ra s iń s k ie g o  w  C zystoch leb iu

S o łtys

czasu swego 

że nie masz kosy nad

,,Balcer skiego“

N ajw ięk szy w yb ór!

P ełn a gw aran cja  !

0 ,25
„ 0 ,06

G rom ad a C zystoch leb

o g ła s z a n in ie js z y m

N u m e r a k t; K m . 1 7 /3 8

O B W IE S Z C Z E N IE

O  L IC Y T A C J I N IE R U C H O M O Ś C I

K o m o rn ik  S ą d u G ro d z k ie g o w W ą b rz e ź n ie  
J a n  G łó w c z e w s k i m a ją c y  k a n c e la r ię  w  W ą b rz e ź n ie  
u L  T a rg o w a n r 5 n a  p o d s ta w ie a r t . 6 7 6 i 6 7 9 k p c . 
p o d a je  d o  p u b lic z n e j w ia d o m o ś c i, ż e d n ia 1 8 s ie rp 
n ia 1 9 3 8 ro k u  o  g o d z in ie 1 2 ,0 0 w  S ą d z ie G ro d z k im  
w  W ą b rz e ź n ie s a la  n r 1 2 , o d b ę d z ie s ię s p rz e d a ż  w  
d ro d z e p u b lic z n e g o p rz e ta rg u  n a le ż ą c e j d o d łu ż n i
k ó w  F e lik sa  i W ik to r ii m a łż . F ic n ie ru c h o m o ś c i.-  
ro ln e j p o ło ż o n e j w  P łu ż n ic y  p o v z , W ą b rz e ź n o , o  o b 
s z a rz e  2 2 .4 8 .9 6  h a , n a  k tó ry m  s to ją  z a b u d o w a n ia  g o 
s p o d a rc z e w ra z z d o m e m  m ie sz k a ln y m  i k o m o ra i-  

c z y m .
K s ię g a g ru n to w a je s t u rz ą d z o n a i p rz e c h o w y 

w a n a w  S ą d z ie G ro d z k im  w W ą b rz e ź n ie p o d n r  
P łu ż n ic a to m  I I I w y k a z  L . 4 0 .

N ie ru c h o m o ść o s z a c o w a n a z o s ta ła n a s u m ę  
z ło ty c h 2 6 .2 2 0 ,—  c e n a z a ś w y w o ła n ia w y n o s i z ło 

ty c h 1 9 .6 6 5 ,— .
P rz y s tę p u ją c y d o p rz e ta rg u o b o w ią z a n y je s t  

z ło ż y ć rę k o jm ię w  w y s o k o ś c i z ł 2 6 2 2 , i p rz e d ło 
ż y ć z e z w o le n ie n a n a b y c ie n ie ru c h o m o ś c i o d o d 
n o ś n y c h  w ła d z a d m in is tra c y jin y c h .

R ę k o jm ię n a le ż y z ło ż y ć w  g o to w iź n ie a lb o  
u ta k ic h .p a p ie ra c h v  a r to śc io w y c h b ą d ź k s ią 
ż e c z k a c h w k ła d k o w y c h in s ty iu c y j. v k tó ry c h  
w o ln o  u in u c s z c z a ć fu n d u s z e  m a ło le tn ic h . J a p ie ix  
w a rto śc io w e p rz y ję te b ę d ą w w a rto ś c i trz e c h  
c z w a r ty c h  c z ę śc i c e n y  g ie łd o w e j.

P rz y  l ic y ta c ji b ę d ą  z a c h o w a n e  u s ta w o w e  w a 
ru n k i l ic y ta c y jn e  o  i le  d o d a tk o w y m  p u b lic z jiy m  
o b w ie sz c z e n ie m  n ie b ę d ą p o d a n e  d o w ia d o m o śc i  
w a ru n k i o d m ie n n e .  (

P ra w a  o s ó b  trz e c ic h  n ie b ę d ą  p rz e s z k o d ą d o  
l ic y ta c ji i p rz y s ą d z e n ia w ła -o io ś c i n a rz e c z n a 
b y w c y  b e z  z a s trz e ż e ń , je ż e li o s o b y te p rz e d  ro z 
p o c z ę c ie m  p rz e ta rg u  n ie z ło ż ą  d o w o d u , ż e w n io 
s ły p o w ó d z tw o  o z w o ln ie n ie n ie ru c h o m o ś c i lu b  
je j c z ę ś c i o d e g z e k u c ji i ż e u z y s k a ły p o s ta n o 
w ie n ie w ła śc iw e g o  s ą d u , n a k a z u ją c e  z a w ie s z e n ie  
e g z e k u c ji .

W c ią g u  o s ta tn ic h  d w ó c h  ty g o d n i p rz e d  l ic y 
ta c ją w o ln o o g lą d a ć n ie ru c h o m o ś ć w d n i p o 
w s z e d n ie  o d  g o d z in y  8  d o  1 8 , a k ta  z a ś p o s tę p o w a 
n ia e g z e k u c y jn e g o m o ż n a p rz e g lą d a ć w s ą d z ie  
g ro d z k im  w W ą b iz e ź n ie u l. W o ln o śc i n r 1 7 s a la  
n r 1 5 .

W ą b rz e ź n o , d n ia 2 0 c z e rw c a 1 9 3 8  ro k u ,  

(— ) J A N  G Ł Ó W C Z E W S K I. K O M O R N IK

G rom ad a Ł op atk i  
w y d z ie rż a w i d ro g ą l ic y ta c ji  

d rzew a o w o c o w e
L ic y ta c ja o d b ę d z ie s ię w  środ ę, d n ia  

13 b . m . o god z. 17 u p . S zu lczew sk ie-  

go w  Ł op atk ach
S O Ł T Y S

H an d el żelaza

W ą b rz e ź n o , R y n e k 2

[Wszystkim naszym przyjaciołom 
i znajomym, od których odebraliśmy 
tak liczne powinszowania składamy 
serdeczne

..Bóg zapłać"
MaksymHianost\AJO Schultzowie

WĄBRZEŹNO, w lipcu 1938 r.

Posiadamy staJe na skladzse 
wszelkiego rodzaju

ja k  to : d!a stowu?zyszefi tutolickicti, 
dla towarzystw, Mięte, związków spo- 
łecznfth clia Rftoóuy sportowych i tó.

A rty s ty c z n e w y k o n a n ie .
W y b ó r. P rz y s tę p n a  c e n a

Zakłady Graficzne - Bnleslawa Szczuki
Wąbrzeźno. Pem., Mielcie wieża I. — Telefon 80

K in o  

d ź w ię k o w e

S ło ń c e 4 4 i

%
T ylk o d ziś o  5 i 8 .30 F ilm  o w ie lk ie j m iło ś c i i n ie z m ie rn e j p rz y ja ź n i p ? .

NIEIMY BOHATER
w  ro i . g łó w . N n ah  B eory-jr B arb ara R ead  i fe n o m e n a ln y  p ie s T reve

W e w iórek  12 b iu . o god z. 8 .30 w ie lk i f i lm  gy 03
p o ls k i w g S i. Ż erom sk iego 1904 - 1908 p .t. |||  {Mfr

W  ro i . ty lu ło w y c h k w ia t a k to rs tw a  p o lsk ie g o  ja k :  is j

Z a c h a re w ic z , K . J u n . S tę p o w sk i, M . Z n icz  WM
L . Ż elich ow sk a , M . C yb u lsk i i in n i,- - - - - - - -- - k u

A B O N A M E N T  M IE S IĘ C Z N Y  W Y N O S I:

W  e k s p e d y c ji lu b  a g e n tu ra c h . . .. . . . . . . . . . . . . . . . .1 ,—  z ł
z  o d n o sz e n ie m  p rz e z  p o c z tę  lu b  p o s ła ń c a . . . 1 ,2 0 z ł 
„ G ło s P o m .“ w y c h o d z i w  p o n ie d z ia łk i , ś ro d y  i p ią tk i .  
W  w y p a d k a c h n ie p rz e w id z ia n y c h , p rz y w s trz y m a n iu  
p rz e d s ię b io rs tw a , z ło ż e n ia p ra c y , p rz e rw a n ia k o m iin i-  
s a c ji , a b o n e n t u ie m a p ra w a ż ą d a ć p o z a te rm in o w y c h  

d o s ta rc z e ń g a z e ty lu b z w ro tu c e n y a b o n a m e n tu .

£
I D ru k : Z a k ła d y  G ra f ic z n e  B . S z c z u k i, W ą b rz e ź n o -P o m .

I R e d a k to r  o d p o w .: A le k sa n d e r L e d w o c h o w s k i, W ą b rz e 
ź n o  —  u l. B r. P ie ra c k ie g o  H a

R e d a k c ja i a d m in is tra c ja : W ą b rz e ź n o , M ic k ie w ic z a 1 . 

I R e d a k to r p rz y jm u je o d 1 0 — 1 2 . —  N ie z a m ó w io n y c h  
» rę k o p isó w  re d a k c ja n ie h o n o ru je i n ie z w ra c a .

I T e l, 8 0 . O  P K O . N r 2 0 4 ,2 5 2 . •  P rz e k a z ro z ra c h u rfk 1  
R

K s ią ż n ic a  K i ' ik a ń n k a  

w  T o ru n iu

S łon eczne
m ieszk an ie

2 p o k o je , k ry ty o s z k lo n y  
ta ra s , p rz e d p o k ó j, k u c h n ia , 
s p iż a rn ia  w y g ó d k a  i p o k o ik  
d la s łu ż b y d o w y n a ję c ia  
o d 1 V 1 I1 1 9 3 8  r .

C zern iak  
Ż w irk i i W ig u ry 1 8

2 k row y
1 w y s o k o c ie ln a —  1 p o
o c ie le n iu  s p rz e d a  

B u d n iew sk i B .
w y b . p o d C zystoch leb

P orzeczk i, w iśn ie
b e z  o g o n k ó w  k u p u je s ta le

W ytw órn ia  w in  
„W  I B O  L ”

W ąb rzeźn o  —  J a d w ig i 3  
T e le fo n  4 5

W  sob otę d n ia 16 b in , 
o god z. 5 p o p o łu d n iu  
w  s z k o le o d b ę d z ie s ię  p u 
b lic z n a l ic y ta c ja ^  

p o low an ia  
n a te re n ie  o b w o d u  

Ł ab ęd ź
W a ru n k i u  p rz e w . S p ó łk i  

S iłk a

C E N Y O G Ł O S Z E Ń :

W ie rs z m ilim e tro w y (n a s tro n ie 7 - ła m o w e j) . . 1 0 g r  
n a  s tro n ie 4 - ła m o w e j (w  te k ś c ie ) . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 3 0  g r
n a s tro n ie p ie rw sz e j . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .  5 0  g r
P rz y p o w ta rz a n iu o g ło sz e ń —  o d p o w ie d n i ra b a t.
D la  s p ra w  s p o rn y c h  je s t w ła ś c iw y  s ą d  w  W ą b rz e ź n ie .
Z a te rm in o w y  d ru k  a d m in is tra c ja n ie o d p o w ia d a .
Z a z a s trz e ż e n ie  m ie js c a  p o b ie ra  a ię  2 0  p ro c , n a d w y ż k i.


